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Prenumerata miejscowa: Przy odbiorze w ekspedycji i w agenturach miej- 
scowych miesięcznie 800 mk., przedpłata na poczcie z odnoszeniem 
do domu miesięcznie 990 mk. — pod opaskę w Polsce 1150 mk., do 
Niemiec j W. M. Gdańska 350 mk. niem., do Fraucj: 2,50 fre. do 
Anglji 0,5 shtlings, do Stanów Zjednoczonych 25 centimes. W razie 
nieprzewiaziąrtych wypadków junk streiki, przeszkody techniczne itd. 

reuumeratorzy nie mają prawa żądania niećdostarczonych numerów 
ub zwrotu preni meraty. — Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 


Dyrektor przyimuje od goda. 10-tej do 1I1-tej przed połndniem. 
Redaktor Naczelny przyjmuje od godz. tl-tej do 12-tej w południe. 


Rachunek kieżący : Bank Pow etowy. Grudziądz, Bank Zwiazku So. Żarobk. Sanziger rival- 
Aklienbnk Gdańsk rudniagr P. K. K. P. Grudziadz. — Konto czekowe: 
Gdańsk nr. 2980. Konto pocztowe: Kasa Oszczędności Oddział 
w Poznaniu nr 201193 Miejsce niatnosci! wykonania drudz radz, 


przeimu'e 


m 1.735 


kedakcja  Adminisira€;a: 
Erobiowa 27/29. 


iżnierstwg, 


własity 


Musiał ukryć się pod stołem. 


Warszawa. (Tel. wł.) Poseł Witos został na włae, gli znieść bluźnierstwa i rzucili się z kijami na posła Witosa. | 
stym wiecu wyborczym w Grybowie (Małopolsce) pobity. Posel Witos skrył się pod stołem prezydjalnym, oczeku= 


jąc zmiłowania Bożego, które przedtem uważał za niepotrzes | 
bne, i pomocy policji, która niebawem nadeszła. pozwana przez 
jednego z sympatyków pod stołem skrytego p. Wiłosa. 

Policja wyratowała p. Witosa z przykrej sytuacji i odz i 
prowadziła na stację, W ten sposób odjechał p. Witos, któe | 
remu towarzyszyły całe rzesze ludzi na dworzec, drwtąc sos 
bie z niego. 

To samo spotkało p. Witosa kiłkanaście dni temu na 
wiecu w Nowym Targu, gdzie był dotychczas autorytetem: 


Komuniści i pepesowcy — bracia mieczni. 
| 


Po zagajentu przez przewodniczącego, przedstawiciela 
Piasłowców, poprosił o glos jeden z przeciwn'ków P. S. L. i 
powiedział m. i: „Zeszliśmy się tutaj, aby pracować w zgos 
dzie, jedności i po bożemu”, na to p. Witos prosił przewodni= 
czącega o głos i w ten sposób się odezwał: „Pan Bóg jest 
w kościele (aga — my w polityce Pana Boga nie' poź 
trzebujemy“ Ë 


Ludzie zdrowo myślący, znajdujący się na wiecu, nie mos 


Warszawa. (Tel wł.) Pozlcja warszawska nie w Komumiści uznali ją za swoją, jednak aby wykazać, że są 
myślnie wypłatała figla przykrego Pol, Partii Komunistycznej. | inaczej traktowani niż P. P. Š. przedrukowali ją, — W ten 
Skonfiskowała ona wczoraj odezwę komunistyczną, która była | sposób udowodnili, że odezwy P. P. S- mogą być również do- 
niczem innem, jak kopią odezwy P. P. S. wydrukowaną 30| 


bre dla Komunistów, tylko brak marki P. P, S. naraził ją na 
września br. À 


konfiskatę- 


U 


Szczegóły krwawych walk w Berlinie, 


Warszawa. .(Tel. wł.) Korespondent berliński „Rze: 
czypospolitej" donosi o załściach niedzielnych w Bime: 
Przed rozpoczęciem manifestacti zjawili się komuniści w 


bezpieczeństwa. które musiały rozpocząć z komunistami wal- 
kę, nie. używając jednak broni palnej. W tej walce brały ue 
dział dwie kompanje policjh bezpieczeństwa. W sali zebras 
okolicy cyrku Buscha į umieścili się w boeznych ulicach, pro- } nia toczyła stę przez godzinę ciężka walka, podczas której ; 
wadzących do cyrku, Zuam'enną rzeczą było, tż między | budynek cyrku został zdemolowany. W czasie walki jeden z 
przywódcami bojowych oddziałów komunistycznych widzła: | urzędników policyjnych otrzymał pchnięcie w serce, drugie» 
no wielu Rosjan. Pierwsi uczestrey zeromadzenia. którzy | mu zaś rozwałono głowę uderzeniem siekiery, Dwóch uczes 
zjawili się przed cyrkiem. zostali napadnięci i powaleni na | stników zgromadzenia zostało wrzuconych do Sprewy, „skąd 
ziemię uderzeniami sztyletów, pałek gumowych. lasek itd. Na: | ich dopiero rybacy wyratowali. W końcu jednak udała się 
stępnie komuniści wtargnęli do budynku, w którym znaldo=| policji rozpędzić maniiestantów bagnetami. 
wała stę straż złożona z sześcin urzędników policyjnych. Rzeczą charakterystyczną dla nowej roboty komunistów | 
Urzędników tych napadnfeto. rozbrajono 1 ciężko pobito. Poe | jest, iż już wczesnyni rankiem urządzili w bezpośredniem poe | 
łicja miała jednak w pobliżu cyrku skonsyznowane większe | bliżu cyrku Buscha wielki magazyn sanitarny z licznemi no: 
oddziały, które pozostawały w pogotowiu. Kiedy patrol, zło< | szami i potrzebnym materjałem opatrunkowym. Do manife- 
żony z kilku urzędników polcyjnych na rowerach. przybył] stacji najeli komuniści około 2 tysięcy robotników i wypłacili 
da cyrku Buscha. napadli ich komuniśct i cieżko pobili. a ro: | tm za współudział odpowiednie odszkodowanie. 
wery skradli. Jeden z urzędników otrzymał uderzenie szty- Po rozproszeniu komunistów odbyła się zgromadzenie w 
letem w twarz, a drugi w plecy. Prócz tego Skradziono im | dalszym ciągu pod osłoną silnego oddziału policit. 
szable, Przez cały dzteń trwały aresztowania. *Na samem miej: 
W tej chwili wypłynęły z wszystkich wejść cvrku wiel | scu zaburzeń aresztowano ckoło 90 osób. Śledztwo prowae 
kie masy uczestn'ków zgromadzenia Związku Wolności | Poz| dzone jest bardzo energicznie, chodzi mianowicie o wynale= 
rządku. To było dla komunistów hasłem do gwałtowuiciszego | zienie inicjatorów wczorajszego napadu komunistów, 
ataku- Rzucili stę oni ze sztyletami t kastetami na człone W kołach pol'tycznych Niem. Nar: Partii panuje niesty- 
ków zgromadzenła, z których wielu zostało ciężko ranienyvch.| chane oburzenie. Zwałała ani całą winę zaburzeń na prezys 
Jednakże i ci ostatni zaczęli stę bronić i zranili wielką Fczbę | denta policji, który wiedząc o tym planowanym napadzie nie 
komunistów. Tymczasem nadctągnęty liczne oddziały policji! przedsięwziął odpowiednich środków. 


Paryż, (PĄT.) Odiazd generała Sikorskiego do 
Warszawy wyznaczony został na wtorek wieczór. W 
poniedziałek generał Sikorski na zaproszenie marszałka 
Peta na odwiedzi Verdun. 


Przyjaźń enpeerowskozżżydowska: 


Warszawa. (Tel. wł.) Na wietw w Gostyninie przede 
stawictel N P, Ru. p. Gostawski zwracał się w swem prze=; 
mówieniu do Żydów, aby na listę 4 (żydowskiego Bundu) głos 
sowali. i 


Po ngodzie grecko-tureckiej. ~ 


Kostantynopol. (Pat-Havas) Główny komisarz 
grecki Sinokolis podpisał protokół w Mudanii. | 
Ateny. (Pat-Havas.) Rząd wył głównodowodzącez 
mu armii greckiej rozkaz rozpoczęcia ewakuacji Tracji. | 
Konstantynopol. (PateHavas.) Ewakuowanie ua 
Czataldzy mtało się rozpocząć 16. 10. około północy pod kon= 
trola sojuszników, W tym celu znajdujące stę na linji Cza: 
taldzy wojska francuskie I angielskie przekroczyły linię zd 
| 


Gen, Sikorski w Paryżu. 


Paryż, (PAT.) Gen. Sikorski w obęcności oe! 
rów swojej świty i członków poselstwa” polskiego v| 
Paryu złoży? wieniec na grobie nieznanego żołnierza. 

Paryż. (PAT.) W piatek weczorem generał Si- 
korski wydał w hotelu Rite obiad na cześć głównych 
kierowników armii francuskiej. W przyjęciu wzięli 
udział między innymi minister wojny Maginot, szef 
francuskiego sztabu generalnego generał Buat, general 
Lerond inspektorowie armii francuskiej itd. Generał 
Maginot i radca poselstwa p. Wielowieiski wygłos'ł mo- | 
wy, w których podł.reśtli serdeczną przyjaźń z 


Francią a Polską, 

Paryż. (PAT.) Generał Sikorski odbył szereg 
konferencji ze szefem sztabu generalnego Byatem oraz 
innymi generałami francuskimi w Sprawach dotyczą- 
cych współpracy obu sztabów generalnych: francuskie- 
go i polskiego. 

„Między innemi całkowicie porozumano się co do 

roli francuskiej misji wojskowej w Polsce. Misia ta, 
która liczy obecnie około 90 oficerów, będze ulegała 
stopniowej redukcji. Pozostaną na miejscu tylko ofice- 
rowie bezwzględnie potrzebni. 
p Obie strony uznały w równej mierze pożyteczność 
studjów uzupełniających ofcerów polskich we Francii. 
iczbą oficerów Polaków studiących we Francii będzie 
stopniowo powiększana, równoleg!e ze stopniową likwi- 
dacji misji francusk'ej w Polsce. Konferencia między 
generalem Sikorskim a generąłami francuskimi doty- 
czyła również szeregu kwestř z zakresu wszelkiego ro- 
czalu materjajów technicznych dla armii polskei oraz 
współdziałania w zakresie przemysłu obu krajów. 


niczną. 


OET OSET TOBA PROD ZAROBI 
Gdańsk, 17. X. (Tel. w. Mrk. pol. 27.20— 


27,50, dolary St. Zj. 2850—2900. 
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Setretarjat Chrześcijańskich Związków Zawodowych H 
istnieje w Grudziądzu przy ulicy Groblowej a1! 
Otwarty jest od 8—1 i od 3—%6. 

Tam interesenci otrzymać mogą wszelkie informacje i 
porady w sprawach zawodowych itd, Kterownikiem jest p. 
Jan Nowak. Teleion 71% 


GRUDZIĄDZ, środa, dnia 18 go października 1922 


„Numer poiedvńczy 50 mk 
CETTE JB i. CA a ka zd 0 E TZ ZRZ SA 


Ogłoszenia: Wiersz wysokości miuiimuwa w dalacre ogloszenie 
wym na stronie B-łamowej 50 mk., w dziale reklamowym na stronie | 
3-łamowej przed tekstem 300, 
Zagranicy z wyjątkiem W. M. Gdańska i Niemiec 200% nadwyżki w mar: 
kacb poiskich lub ich wartosc: walutowej. Dla W. M. Gdanska: wiersz 
wysokosci milimetra w działe ogioszeniow ym na stronie r-iam. 10 mk 
niem, w dzialu reklamowym na 
35 mk. niem., wśród tekstn 45 mk. niem., za tekstem 30 mk. niem., dla 
Niemiec 50%, nadwyżki. 


wśród tekstu 350, za tekstem 250. dła 


stronie | 3-łam. przed tekstem 


Za 
odpowiedzialnosc: 


tłomaczenie 200%, — Administracja nie 
za termin umieszczenia ogłoszenia 


Rachunki są płatne w 8 dniach; po upływie tego terminu dolicza sią 
50% ponad skonto bankowe. 


CA 


j Țeleton Nr. 50 : 6A 


Komunikat 


de prezesów wszystkich kół Chrześc. Narod. Str. 
Pracy na Pomorzu, 

Generalny Sekretariat przekazał na ręce każdego 
prezesa naszego koła pewna ilość egzemplarz”  Qłosu 
Pomorskiego", jako materiał agitacyjny na czas wy: 
borczy. 

Wobec tego, że częstokroć przekazane gazety 
wcale nie dochodzą lub nie regularnie do Szan. Kole- 
gów, prosimy wnieść reklamacie natychmiast do agen- 
tur pocztowych, a w razie* bezskuteczności uw adomić 
Generalny Sekretariat, który niezwłocznie zainterpełuie 
Dyrekcię Poczt i Televrafów ¿ domagać się będzie uka- 
rania wirmych. 

Grudziądz, 17 pażdziernika 1922 r. 

Feliks Jeuthe. 


ostatnie] chwili 


i. 
Ziezd górników 1 hutników. 


Katowice, 17, 10. (PAT.) Drugi dzień (ponie- 
działek) zjazdu górników i hutników Rzeczyposnolitej 
otwarto o godz. 9 rano —- rozpoczął się  referatami, 
ktrych wygłoszono 14. O godz. 4 po poł. w sali ma- 
gistratu odbyło Się ogólne zebranie, które zagaił prezes 
stowarzyszena “olskich inżynierów górników i hutni- 
ków inż. Witold hr. Zagaiło. jako przewodniczący zła- 
zdu trzeciego. Na zebraniu odczytano wniosek i rezo- 
lucie powziete w dyskusjach porannych skierowane do 
zarządu stowarzyszenia oraz depesze powitalne. Prze- 
wodniczący zjazdu prezes inż. hr. Zaeałło w imieru u- 
czestników ziazdu i stowarzyszeń wyraził podziękowa- 
uie na ręce burmistrza dra. Górnika za gościnne przyję- 
cie, iakifego zjazd doznał. W końcu przewodniczący 
inż. Zagailo po krótkiem przemówieniu. w którem pod- 
niósł znaczenie ziazdu z punktu widzenia interesów pań- 
stwowych zamkna! zjazd pod hasłem „Do pracy kolce- 
dzy. ^ 67% 9 odhy! si» wvdany na cześć uczestników 
ziazdu przez miasto Katowice raut, który się przecia- 
smal dn nóźne: nocy. 


Naczelnik Państwa w podróży. 


Łuck. P. naczelnik Państwa przybył tu wczorał 
przed południem i po defiladach i zwykłych uroczysto- * 
ściach wziął udział w poświęceniu sztandaru Związku 
Strzeleckiego. 

— Jak podróż p. naczelnika Państwa wv”"skiwana 
jest w celach partyinych, wynika z następułacego dü- 
niesienia Polskiej (urzedowei) Agencii Telerraf.: 

„Naczeln kowi Państwa przedstawiły się delegacje 
nriasta Łucka, powiatu łuckiego, kowe!lskiego, rownień- 
skiego i borochowskiego ze starostami na czele. Wyż 
różniły się przemówienia Ukra ńców pełne czci dla na- 
czelnika oświadczające się za zgodą polsko-ukraćńską. 
W tym duchu przemawiał przedstawiciel Proswitv. 
dyrektor ukraińskego gimnazium p. Właszewski, oraz 
przedstawiciel newego stronnictwa politycznego 
Ukraińska Jedność Narodową. 

W gorących słowach złożyli hołd  naczelnikowi 

przedstawiciele duchowieństwa prawesławnego oraz 
gminy Żżwdowsk'e. Dłuższe serdeczne przemówienie , 
wygłosił w imieniu polskiego Stronnictwa ` Ludowego. 
„Piast“ p. Fugeniusz Starczewski Naczelnikowi Pań- 
stwa złożono wiele nrośb które odbierał szef kancelarii 
cywilnei p. Car. Wychodzącego z Sali recepcyinej na- 
czelnika żsgnano owacyjnymi okrzykatni. Nastrój w 
mieście radosry.". | 


zdar 


-—** Straszne nieszczęście kolejowe 
rzyło się dziś rano o godzinie 5:tej na dworcu w Laskowicach- 
Pociąg wycieczkowy zdążający z Tczewa zderzył się na 


stacji w Laskowicach z pociągiem towarowym. Winę ponosi 
służba kolejowa. 

Pociąg wiózł wycieczkę szkoły chorążych z Chełmna. 
Rannych jest 35 kursistów, między temi 8 ciężko rannych. jee 
dna osoba bardzo ciężko ranna (nadkonduktor)» 

Ruch kolejowy został podjęty o godzinie b:tej rano, 
Bliższe szczegóły podamy jutro. 


b. Pi 


. N. P. R. obiecuje. 


(Dokończenie) 
Hi. 


Zaopatrzenie inwalidów. 


Dotąd zupelnie zawodzi. Ustawa odnośna, uchwa- 
lona dzięki usiliym zabiegom Chrześcijańskiej Demo- 
kracji już 18 marca 1921 r. nie znalazla dotychczas za- 
stosowania. inwalidzi, wdowy i sieroty są z tego po- 
wodu słusznie zupełnie rozgoryczeni, głód własny i 
dzieci rzucą ich w obięcia rozpaczy. 

Z tego pragnie skorzystać N. P. R., twierdząc w 
swej odezwie obłudnie, że inwalidzi pókrzywdzen: 7 
powodów niewykonania ustawy inwalidzkiej z roku 
1921, znajdują w N. P. R. gorących jak dotychczas, 
obrońców. Walczyć będziemy — tak mówi dalei ode- 
awa N.P. R.—-z calą energia o wykonanie tej ustawy, 
oraz za nadaniem inwalidom pierwszeństwa przy udzie- 
laniu koncesji przez rząd i samorządy. 

„Jak dotychczas? — W czem się dotąd gorąca 
obrona inwalidów i wdów przez Ń. P. R. objawiła? — 
Posłowie ztej partii Świeciłi na posiedzeniach komisi 
inwalitizkiej czestokroć nieobecnością; jeden z nich w | 
roku 1920 zamiast siedzieć w komisji. jeździł do Pozna- 
mia po tanie kiełbasy. — N. P. R. złożyła w Sejmie w 
kwestji inwalidzkiej dwa czy trzy wnioski, o których 
przeprowadzenie wcale się Mie troszczyła. Z jednej 
strony domagała się, aby żydom odebrano koncesie, a 

z drugiej strony weiągała do lewicowej większości rzą- 
dowej żydów, wiedząc bardzo dobrze, że rząd przez 
żydów popierany, nie będzie odbierał żydom koncesji, 

Czy to możną nazwać gorącą obroną inwalidów i 
wdów? — Nie, bo stanowisko zajęte w stosunku do in- 
walidów i wdów przez N, P. R., jest zdradą interesów 
inwalidzkich. 


IV. 


„Pracy i chleba“, — Walka z urożyzną. 

l takie hasło popularne rzuca N. P. R. zbiedzonym 
masom. Czy szczerze? 

Pracy dla bezrobotnych będziemy mieli tylko wów= 
czas, jeżeli wszęlkiemi siłami starać się będziemy o 
uruchomienie przemysłu. Tymczasem N. P. R. ten 
przemysł nasz zwałczeła i narówni z socjalistami nisz- 
czyła. Czy sądzi ona, że przez wymyśłanie stworzy 
warsztaty pracy? — Niech więc najpierw zmieni swo- 
je stanowisko w stosunku do przemysłu, niech pokaże, 
że szczerzę pragnie jego rozwoju, wtenczas będzię nto- 
żna wierzyć .że bezrobotnym chce dać pracę. Dziś w 
szczerość N. P. R. wierzyć nie można. Patrzano prze- 
cież na to, jak N. P, R. przez umiiikacię kilkaset robot- 
ników (naprzykład w zakładach wojskowych) pozba- 
wiła warsztatów pracy, jak przez głosowanie za mono- 
polem przyczyniłą się do zamknięcia szeregu fabryk i 
wyrzucena kilkutysięcy robotnie i robotników na bruk. 

N. P. R. rzekomo walczyć będzie o chleb. Tak 
tnówi iej odezwa, 'a klub poselski N. P. R. przyczynił 
się głosami swemi do ohniżenią wydajności, rolnictwa, 
a więc do zntmicjszenia wydainości co do chleba. Czyż 
w ten sposób pragnie N. P. R. zaspokoić głód mas biec- 
dnych? 

Dziś całe społeczeństwo jęczy pod ciężarem droży- 
züy. N. P. R. wie o tem i pragnąc pozyskać głosy, 
obiecuję walczyć z tą zmorą. Znów pytamy, czy mo- 
żna wierzyć? — Nie! -- Dotychczasowy klub poselski 
N. P. R. opowiada przecież o sobie że walczył z dro- 
żyzną. Jest to kłamstwo wierutne. Trzeba sobie u- 
przytomnić, że drożyzna jest skutkiem spadku wartości 
naszej marki. Waluta nasza nie upadala nigdy tak za- 
straszająco szybko i gwałtownie, jak obecnie pod rzą- 
dem lewicowym p. Nowaka, popieranvym przez N. P. 
R. Gdyby partia ta istotnie pragnęła walczyć z droży- 
zna byłaby powinna głosować przeciwko rzadowi obec- 
memu, a za gabinetem Korfantego jako rządem gwaran- 
tującym rozumna gospodarkę fnansową. 

Zapowiedź enpecerowska walki z drożyzna jest więc 
obłudnym frazesem. 

V. 
Kara śmierci ma paskarzy, 

Drożyzna jest w pierwszym rzędzie skutkiem de- 
waluaci. Niemałą jednak rolę odgrywa spekulacia pa- 
skarzy wyzyskujących położenie w haniebny sposób 
dla własnych korzyści. Słusznie woła POJ 
całe: „Paskarzom szubienicę!“. 

N PoR: chcac przymilić się wyborcom, meka 
tuje zde głos i twierdzi. że żądać bedzie w przysztym 
Sejmie dla paskarzy kary śmierci. Czyż można wie- 
rzyć? — Nie! — Bo N. P. R. głosowała w Seimie przy 
obradach nad Konstytucją przeciw kąrze śmierci wo. 
góle, a więc także przeciw karze Śmierci na paskarzy. 
A nowy klub N. P. R. ma przecież wzorować się na 
działalności dotychczasowych swoich posłów. 

$ VI. 
Zaprzestanie. druku marek. 
kzecza jest jasną, że Państwo tak długa nie uzdro- 
wi finansów dopóki nie stworzy sobie obfitych Źródeł 
dochodów. U nas zamiast zukąć tego źródła w bez- 
pośrednich podat kach, puszczono w ruch maszynę dru- 
karską. Nie mając na miliardy wydrukowanych pieniędzy 
papierowych pokrycia, obniżono wartość waluty i za- 
ostrzono drożyzmę. Czuje to także N. P. R. i dlatego 
obiecuje żądać zaprzestania druku marek. Trzeba się 
jednak zapytać, dlaczego nie zrobiła dawniej tego już, 
Roa zawsze głosowała za każdą nową emisją, czy- | 
za drukiem nowych banknotów 7. — | 

Wszystkim powyżej przytoczonym, a i innym, Za- 
wartym w odezwie Narodowej Partji Robotniczej (li- 
sta Nr. 7) obietnicom wierzyć więc nie można. 

N. P. R. czuje słabość swą £ bliską klęskę i dlatego 
uderza obecnie w bolączki naszego życia codziennego i| 
obiecuje, obiecuje, obiecuje, aby tą droga zdobyć stra- 
gone w szerokich masach zaufanie. 

Nie tędy droga! Chcąc naprawić stosunki, trzeba 
było pracować już dawnigi a nie obiecywać dopiero te- i 
raz w obliczu wyborów. 
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Z pobytu Pierwszej Piywającej Wystawy Wiślanej 


Już w mailu br., t. zn. niespełna w trzy miesiące po 
założeniu Spółki „Polskie Wystawy Ruchome", ro- 
zeszłą się wiadomość, że zarząd tejże spółki organizuję 
na Wiśle Wystawę Pływającą. Wszystko przemawia- 
ło za tem że pierwszą dużą wystawę ruchoma należy 
urządzić tylko na Wiśle, na rzece dążącej środkiem 
kraju ż łączącej, co najważniejsze, wszystkie trzy dziel- 
nice naszego Państwa. 

Otwarcie wystawy odbyło sie w Krakowie. skąd 
wyruszyłą, w podróż w dół Wisły, zatrzymując się w 
trzydziestu kilku punktach, między którenyi znalazło 
micice również nasze miasto Grudziądz, i w dnim 4 pa- 
ździernika 1922 r. o godzinie 12 w poł. na zaprĝszen e 
„dyrektora Wystawy p. Wł. Giesztora przybyły repre- 
zentacje wszystkich władz cywilnych i wojskowych 
delegacje przemysłu i handlu $ przedstawiciele prasy, 
w obeeności których „odbyło sę otwarcie Wytawy. Po 
przywitalnem przemówieniu dyrektora nastąpiło zwie- 
dzenie wystawy. 

Cajość wystawy ckazała się po mistrzowsku zor- 
ganizowania. Pomimo wielu trudności i ogromnych 
kosztów udało się zarządowi w zupełności celowo wy- 
zyskać Stosunkowo małe przestrzenie na zwyczajnych 
berlinkach, odpowiednio według koniecznych wymagań 
przerobionych. 

Z braku miejsca trudno wszystkie przeszkody i trud- 
ności, na jakie wystawa napotykała, wymienić, lecz Ha 
fakt musimy wskazać, że pomimo użycia niegleboko 
zanurzających się statków, bez przekopywań Wisły na 
kiłometrowych przestrzeniach nie można było płynąć, 
okołczność ta jest niezbitym dowodem, Że rezulacia 
Wisły, jest tak konieczną i niczbędną, jak Shleb po- 
wszedni, 

Komplet. wystawy składał się z wód berlinek, 
barki i jednego parowca. Po przeprowadzeniu różnych 
przeróbek zewnętrznych i wewnętrznych, z tych cie- 
mnych komór berlinek uzyskano na całej przestrzni 6 
dużych i widnych sal wystawowych, zabezpieczonych 
od deszczu, o ogólnej przestrzeni użytkowej około 800 
m”. Również górny pokład jednej berlinki DrZyYSDOSO* 
biono na wystawę, gdzie uzyskano około 600 m” prze- 
strzeni użytkowej. Pozatem Wystawa zawierała po- 
mieszczena dla restauracji, kuchni, kinematografu, 
biur Zarządu Wystawy, biur Poczty i Pocztowei Kasy 
Oszczędności. Reszta ubikacii została przeznaczona na 
składy towarowe składy na węgiel oraz mieszkanie 
dla 60-ciu osób, jadących razem z wystawą. Pokłady 
górne również byly zabezpieczone od deszczu zapomo- 
cą breżentów. 

W tych sześciu salach į na jednym pokładzie znaj- 
dpwały się eksponaty okolo 120 różnej branży firm, z 
których najpowaźniejsze wyłiczamy: 

Sala | Krakowska Fabryka świec i wyrobów 
woskowych „Gloria“ wystawiła w przepięknym kioski 
najrozmaćtsze wyroby ozdobnych i zwyczajnych świec 
woskowych jakoteż paraf nowych. 

Fabryka chemiczna „Koloryt“ Wł. Kossowskiego 
i Ski w Warszawie, która poważnie obecnie konkuruje 
z obcemi wyrobami, wystawiła swoje różnokołorowe 
barwniki, dorównywujące wyrobom zagranicznym. 
„Cyrkon“ Tow. Ake. Fabryka lamp elektrycznych w 
Warszawie pokazało komplet lamp elektrycznych ga- 
zowych i wattowych. 

Sala Il. Fabryka Wyrobów Koszykarskich, Tow. 
Akc. w Bydgoszczy, ożdobiła swojemi meblami Środko- 
wą część drugiej sali wystawowej. Następnie Sp. Wy-l TOF Wy- 
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Grudziądzu. 


dawnicza „Przemysł i Handel“ w Warszawie jakoteż 
Zakłady Wydawnicze od dawna istniejącej firmy M. 
Arcta w Warszawie, podaly wszystkie najnowsze wy- 
dawnictwa społeczno-kulturalne. 

` Sala HL Spółka Wytwórcza Polskich Rymarzy 
i Siodlarzy w Warszawie wyłożyła wielką ilość swoich 
wyrobów. 

Zapałki wystawiiy Zakłady Przemysłowe „Mszcza- 
nów“ w Warszawie. Spółka „Jarmark Łódzki“ zaję- 
la wielką przestrzeń sali, w której znajdowały się ró- 
żne wyroby włókiennicze jak płótna, madepołany ze- 
firy, caigi, towary bawełniane i kamgarnow'e. konfekcia 
damska. męska i dziecinna itp. 

Sala IV. Dr. Ludwik Zieliński w Warszawie, Dom 
Przemysłowo-Handłowy i Rolniczy, pokazai narzedzia 
pożarnicze j aparaty przeciwpożarowe wyrobu krajo- 
wego. 

Uwagę wszystkich zwiedzających wystawę zwra- 
cał zręcznie sporządzony pawilonik Sp. Akc. „Konopie“ 
w Warszawie, zbudowany z wyrobów  konopianych 


jak: lin, sznurów, hamaków, sieci itp. - 
Sala V. Również Tow. Fabryki Motorów „Per- 
kun“, Spółka Akcyjna, Warszawa-Praga, wystawilo 


swoje motory przewoźne i stałe do ropy, nafty i oleju 
gazowego. 

Fabryka dachówek „Eternit“, Br. Rylscy w War- 
szawie zbudowała domek ze »swoiecįj specialności (da- 
chówek eternitowych, maiących tę własność, że są 
ogniotrwałe, cienkie, lekkie, twarde, lecz niekruche. 
gdyż przymocowywuie Się ie gwoździami.) 

Krakowska Fabryka Szczotek i Pendzii, Sp. z ogr. 
por., wyłożyła swoje wyroby szczotek we wszelkich 
dotychczas używanych rodzajach i formach. 

Sala VI. Na pierwszem miejscu wystawiła swoic 
wypalanki i koniaki frma H. A. Winkefiiausen w Sta- 
rogardzie, znana na całe Pomorze, Wielkopolsce * w 
Niemczech. 

Wyroby Warsz. Tow. Oczyszczania i Sprzedaży 
Spirytusu „Rektyfikacia Warsząwska“, Sp. Akc. rów=, 
neż były na Wystawie oraz pozatem wyroby różnych 
innych fabryk likierów, pierników itp. 

Według marszruty Wystawa w (Grudziądzu miala 
zatrzymać się przez trzy dni, lecz wskutek wielkiego 
za nteresowania wszystkich sfer ludności. która tłumnie 
napływała na brzeg Wisły. by oglądać pigkne wyro- 
by krajowe przemysłu zatrzymała się ona do 9 paź- 
dziernika, Dla zobrazowania całości Wystawy pod- 
kreślić jeszcze należy, że Zarząd Wystawy nie ograni- 
czył się do wystawienia eksponatów, lecz oprócz tego 
dełegował pierwszorzędne siły fachowe w osobach p. 
WŁ Gieysztora, "redaktora tygodnika „Przemysł i 
Handel, i p. dr. med. Zaniełowskiego którzy w prze- 
ciągu tych kilku dni wygłosili w samym Grudziądz 32 
odczyty o przemyśle krajowym, o rozwoju handlu. o 
hygienie itp. 

Stwierdzamy. że pierwsza Pływająca Wystawa u 
Wiśle odpowiedziała swym wytvcznym celom. zazn:: 
ionta szerokie koła z wyrobami krajowego przemysłu 
przekonała ich, iż tenże przemysł rozwiia się, postepu-. 
je naprzód i nabiera mocy i przyczyniła się do uświa- 
domienia ludności o Stale polłepszaiącym sie stanie go- 
spodarczyin kraju. Wystawa Pływaiąca na Wiśłe. jako 
uzupełnienie targów stałych. iest to myśl bardzo szcze- 
śliwa. 

Izba Przemysłowo-Handlowa 
Grudziądzko-Starogardzka. 


Lista ósma, 


Z pośród wielu dziś nam znanych. 
List wyborczych zachwalanych. 
My nie chcemy innej znać; 

Tylko tę, przy którei wkoło, 

Stoi dziś narodu czoło, 

Prawa nasza brać. — 


Lista ósma — tak się zowie, 

Są w niej prości i panowie 

jest w niej każdy stan; 

W nież są nasi, prawi ludzie, 

Co chcą działać w znoju, trudos 
Xioić kraj ńasz Z ran. 


Lista ośma — ta iest nasza, 
Bo w niej prawa brać jest lasz:: 
Dziś w niej byt nasz — los; 

W niej jest kraju odrodzenie, 


Robotnicy uświadomieni za syrenim głosem N. P. R. 
nie póidą a oddadzą głos Swój solidarnie na listę chrze- 
ściiańskiego Związku Jedności Narodowej, bo. grupy 
występujące pod tą nazwą domagały się w Seimie Usta- 
wodawczym: 
polityki pokojowej. a zaprzestania polityki awan- 
iurniczej i ryzykanckiej, 
armji bęzstronnej, siużącej jedynie obronie granic 
i porządku wewnętrznego; 
wprowadzenia ustroju rzeczy wiše republikańskie- 
go w któryimby decydującym czynnikiem była 
reprezentacija narodu, czyli Sejm; 
rządu rozumnego, nie ulegającego wpływom ży- 
dowskim: 
uproszczenia administracji przez zniesienie biuro- 
kratyzmu i etatyzmu:; 
rozszerzenia samorzadu, 
dostatecznego zaopatrzenia inwalidów i wdów; 
uruchomienia przemysłu } podniesienie rolnictwa. 
a temsamem zatrudnienia dila bezrobotnych i wy- 
żywienia dła robotnika; 
kary Śmierci dla wszelkiego rodzaju paskarzy i 


| 
| 
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Nasza przyszłość, powodzenie, 
Na nią damy głos! 


Więc już wiemy, komu głosy. 
Wolnej ziem przyszłe losy. 

Mamy w ręce dać; 

Dziś, gdy w przyszłość spoglądam: 
Wiemy komu głosy damy, 

Gdzie nam przyjdzie stać. 


A więc: Komu Bóg i wiara, i 
Miła iest ta ziemią szara 

I pokoięń los; 

Ten przy ósmym niech numerze 

Przy wyborach inieisce bierze 

I nań odda głos. 


Sochy - Działdowo. 


pasorzytów reformy walutowej i reform społecz- 


nych. 


Stronn'ctwa zblokowane pod znakiem Chrześc. Zw. 
Jedności Narodowej podnosiły tak'e żądania — pawia- 
rzamy to raz jeszcze — już w Sejnvie dot. chczasow str. 
Jeżeli żądań swoich w starym Seimie ne przeprowe 
dziły, to dlatego jedynie, że były w mniejszości. Chcąc 
aby stosunki się poprawiły i by przy przyszłech wybe 
rach uzyskały bezwz”lędną większość, trzeba, bv © 
całej lini zwyciężyła 8. 


Oświadczenie! 


Jak się dowiadujemy, krąża pogłoski, że nasz kan- 
dydat poselski na liście blokoweł nr. S w okręgu 
tczewskim, włościanin, p. Franciszek Wałaszek, ma 
ustąpić z listy. Stwierdzamy, że to wieści niepraw- 
dziwe i bezpodstawne. 

Zarząd Chrześcijańsko-Narodowego Stron. Rolniczego 
na Pomorze. 


, Z p. (—) Jan Donimirski. 
$ 
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Korfanty 
NG moneta 
Chrześcijański 


[wiązek Jedności Mai odow 


Zebranie Przedwyborcze 
dla członków (i przez nich wprowadzonych gości) 
Użej podpisanych stronnictw i organizacji od- 
będzie się w Grudziądzu, w piątek, mia 
20 pażdziernika, rb., © godz. 7 wieczorem, 
ha sali „Hotelu Warszawskieyo“, 
" Przemawiać będą: p. Kruszonowa i ré- 
taktor B. Chmielewski. 


Narodowe Stronnictwo Robotników 
Chrześc. Narodowe Stronnictwo Pracy 
Związek Ludowe Narodowy 

Chrześc. Narodowe Stronnictwo Rolnicze 
Narodowa Organizacja Kobiet 

Komitet Odrodzenia Gaspodarczejo. 


Korfanty' Korfanty 
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Korfanty 


ej 


WERE 


Wiadomości bieżące. 
Waiendarz: Środa: Lukasza wan. Wschór słońca 6.31 
zachód 4.59. Wschód księżyca 3.21, zachód 4.6. 


F 


D 
MUZEUM otwarte w środy i soboty od godziny 12 do 
2. w niedziele i święta E godz. 11 do 2. - 


FIBLJOTEKA I CZYTELNIA T. C. L. otwarta w dni 
Dowszednie od godz. 5—7, dla dzieci w Środy i sů- 
boty od godz. 4—5. 


, =" Teatr Miejski, We wtorek 17 października o gœ 
dzinie 8&-mej wiecząrem po raz piąty i ostatni Fredry: „O ż e- 
té się nie mogę” t pa 

~ W środę 18 października o godzinie 8amej wieczorem 
Bo raz czwarty: „Kościuszko pod Racławtcami', 

rzedstawienie popularne. 50 procent zniżki. 

W czwartek 19 października o godzinie S=mej wies 

Czorem po raz pierwszy: „Wesoła Lola“, wodewil w 3 
aktach Danielowskiego- 


—** Z Teatru Miejskiego. We wtorek po raz ostatni ko- 
Mmedja pelna staropolskiego humoru Fredry, „Ożenić się 
nte mogę“. W środę wraca na afisz „Kościuszko 
Dod Raclawicamt", z orkiestrą, która odtąd stałe przy= 
Brywać będzie w antraktach. Kotły do centralnego Ogrzewae 
nta juz nadeszły i już będą montowane. W czwartek preme 
lera „Wesołej Loli“ wodewil ze śpiewami i tańcami, 
Tańce w wykonaniu znanych węgierskich tancerzy Burz 

RE 
=~ —**" Zawody w walce na bagnety urządza Centr, Szkoła 
Padoftc. piech. w dniu 21 bm. o godzinie 9stej przed poładniem. 
Kom. Garnizonu zaprasza wszelkie władze cywilne jak i pue 
bliczność interesującą się sportem wojskowym, żeby przybyłą 
ną ćwiczenia jaknajliczniej dla zaznajomienia się z tą dzie: 
dzińą wychowania wojskowego. Zawody odbędą się w ko- 
Szarach Centralnej Szkoły Podoficerów Piechoty przy ulicy 
Chełmińskiej nr. 2egi. 
—** Kom. Wyb. Nar, Org. Kobiet koniunikuje: Panie, 
| które na zebraniu Komitetu Wyborczego Narod. Org. Kobtet 
dnia [2. 10. przyjęły urząd opiekunek zapraszamy uprzejmie 
w środę dnia 18 bm. o godzinie 8 wieczorem na posiedzenie 
do Hotelu Warszawskiego. 
Kom. Wyb. Narod. Org. Kobiet. 

—** Związek byłych jeńców komunikuje, że Urząd Emi» 
fracyjny przy Ministerstwie Pracy t Opieki Społecznej, War: 
szawa, Królewska nr. 23 wypłaca obecnie pieniądze tych by: 
łych jeńców, którzy należeli do kompanit polskiej 285, Należ= 
Ność zaś tych, którzy do tej kornpanji nie należeli, będzie 
wypłacona później. Wnioski wnoszone nie mogą być zbłoroż 
we. Każde zgłoszenie winno zawierać 1. Imię i nazwisko, 2. 

Zi nr. kompanji w niewoli, 3. Nr. matrykuły z każdej 

ompanij, 4. Dokładny adres obecny, miejscywość. zamieszkae 
ne, powiat, przedewszystkiem pocztę nrzynależną. Jeżeli 
dany jeniec, który należał do kompanji 285, numera matrys 
3 Y z tej kompanji nie pamięta, może podać zamiast tego 
lumen Swoje daty personalne, mianowicie datę t miejsce uro: 
rj, imiona rodziców. pułk, komp. z b. armji niemieckiej 

atę wzięcia do niewoli. 

„CZĘŚĆ należności byłych jeńców z niewoli * angielskiej, 
aan zacłągnęli się w niewoli do armji generała Hallera, poz 
r: Mi sekcja oszczędności pieniężnych byłych Hallerczyków 
A nister$twie Spraw Wojskowych. Sekcja ta wypłaca na: 
ności bylym Hallerczykom z następujących komp. jeńców- 
37, 46, 71, 82, 99, 107, 109 110 116 121 128 142 154 


ley. 


19, 34, 35, 
206 244 252 272 285 299 318 327 330 i 345, Hallerczycy z. 
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a! powyższych kompanji winny się zgłaszać z powyższemi danez 


mi o swe należności z niewoli do Sekcii Oszczędności Ple= 
niężnych byłych Hallerczyków w Warszawie, ul. Królewska 
ny. Z pokój nr. 30. 

Należytości byłych jeńców z niewoli irancuskiej podzie: 
lone są na dwie kategorie: 1. Należytości takich byłych ień= 
ców, którzy zaciągnęli się do armji Hallera į te są wypłacane 
przez Sekcję Oszczędności Pieniężnych powyżej wspomnianą: 
2, należytości tych, którzy się tamże nie zaciągnęli tylko jaką 
uwolnieni jeńcy do kraju powzócili. Należności tych drugich 
są wypłacane przez Urząd Emigracyjny. W zgłoszeniach wys 


6 Są także powyżej podane szczegóły. 


Należytośct z niewoli amerykańskiej wszystkicii byłych 
jeńców bez względu na narodowość zostały przekazane przez 
rząd amerykański rządowi niemieckiemu. Interesowani mają 
słę zgłaszać po swe należności do Rządu niemieckiezo a to 
przez Generalny Konsulat Rzeczypospolitej Polskiej w Ber= 
linie, Kurfiirstenstrasse nr. 137. 

Należności z niewoli belgijskiej są dopiero w przygoto- 
waniu, O terminie wypłaty i o adresie urzędu wypłatę usku- 
teczniającego będą umieszczone ogłoszenia w prasie. Intere= 
sowani mogą jednak wnosić zgłoszenia swe' do Urzędu Eini- 
gracyjtego. 

Komu bardzo nagła potrzeba, radzi Związek, niechaj wy: 
bierze się osobiście do Urzędu Emigracyjnega do Warszawy 
po swe należności, ale niech zabierze swój wykaz osobisty 
od swej wladzy policyjnej t wszystkie swe papiery wojskowe 
i.papiery z niewoli angielskiej. Niechaj wybierają stę tylko 
jeńcy byli Flallerczycy. Jeńcy z Bydgoszczy i okolicy swe 
należności w sumach przechodzących częściowo 80000 marek 
już odebrali. Odpowiedzi na pisemne zgloszenia dają długo 
na słebie czekać. Związek byłych jeńców wysila się od li- 
stopada zeszłego roku o przynależny żołd dla swych członków 
z tym rezultatem, że lista zbiorowa, mozolnie zestawiąna z 
podpisami oryginalnymi jeńców wróciła się teraz z powyższe= 
mi uwagami, | 

Z Grudziądza zamierzają wyjechać jeńcy w niedzielę 24 
października wieczorem do Warszawy. 

Przybywający niech przybędą na zebranie Tow. byłych 
jeńców w niedzielę 24 października o godzinie 5 po południu 
do Bazaru nà ulicy Moniuszki nr. 8 w celu wspólnego poroz 
zumienta się. 

—*% Tow, Upiększenia Miasta. Już kilka razy pisaliśmy 
o chwalebnych celach tego tak wielce w naszem mieście pos 
! trzebnego Towarzystwa, W ostatnich dniach dokonano zmia: 

ny w ustroju Towarzystwa, gdyż nastąpiło zlanie się dotych= 
czasowego niemieckiego „Verschónerungsveretn* z obecnem 
| Towarzystwem Upiększenia Miasta, co z pożytkiem odbije 
| stę w przyszłej działalności na gruncie grudziądzkitm. Wos 
bec tei zmiany stało się nieodzownem zwiększenie liczby 
į członków Żarządu, do którego wszedł w charakterze piers 
wszego wiceprezesa p. Hein. 

Towarzystwo Upłększenta Miasta ma przed sobą wdzłę= 
czne pole pracy, potrzeba tylko by obywatelstwo poparło tak 
zbożne zamiary, wstępując w szeregi członków, Grudziądz 
pod względem czystości ulie może śmiało rywalizować o pale 
mę pierwszeństwa, a jednak jest jeszcze wiele spraw, których 
usunięcie przyczyni się wiele do podniesienia zewnętrznego 
wyglądu miasta. Na ośatniem posiedzeniu Zarządu T. U. M. 
postanowiono wejść w porozumienie z Zarządem kośc. tut. 
parafii, by stary cmentarz katolicki, istniejący przy ulicy 
Ogrodowej, przeistoczyć na ogród publiczny. Zadanie wielce 
{Į szlachetne, które powita obywatelstwo z zadowoleniem. Dal- 
| sze starania Zarządu idą w kierunku usunięcia na wpół Ste 
t chych drzew stojących tuż u schyłku ulicy Lipowej, na tere= 
| nie przynależnym do władz wojskowych, wskutek czego ulica 
| ta uzyska wiele na wyglądzie. Troską Zarządu są skwery 
; przyległe do więzienia karnego przy ulicy Kwidzyńskiej, któ 
|re w obecnym stanie rażą tylka oko przechodnia. Wielce 
aktualną sprawą jest konieczność postarania się o większą 
ilość ławek. które ustawione w przyszłym toku tak w parku 
jak i wzdłuż plantów przy ulicy Lipowej, choć w części poz 
wetują tegoroczne braki. Do dalszych nie mniej ważnych zae 
dań, zalicza Zarząd wejście w pertraktacje z adnośnemi wła: 
dzami, by stary cmentarz ewangieliąki lączący ulicę 3ezó 
Maja z ulicą Toruńską, przemienić w publiczny ogród 4space= 
rowy, to samo odnosi się do obecnego ogrodu, istniejącego 
przed Teatrem Miejskim, którego przestrzeń uchwycona dlo= 
nią znawcy piękna techniki ogrodniczej, stanie się ozdobą 
miasta- 

*' Jeżeli stę zważy, iż do powyższych spraw, Zarząd Towa: 
rzystwa Upiększenia Miasta pragnie zainicjować z wtosną 
rozpisanie nagród na najpiękniejsze ozdobnictwa kwteciem 
| okien i balkonów, natenczas powyższy zakres działalności wie 
| nien znaleść gorące poparcie ogółu, którym wygląd miasta 
nie jest oboiętnym. W niedługim czasie z poręki Zarządu 
wyjdzie apel do publiczności naszego Grudztądza wskazujący 

| na cały szereg konieczności związanych z czystością, zdroś 
wotnością t cstetycznym wyglądem miasta, których przee 
strzeganie pozostawia dotychczas wiele do życzenia, i jest 
nadzieja, że jednak w ten sposób miasto nasze, mające przed 
sobą rozwojową przyszłość, będzie wzorem miast polskich- 

Wodwud. 

| —*t Skąd te wysokie ceny za drzewo? Z kilku stron dos 
į chodzą nas prośby o wyjaśnienie, czemu ceny za drzewo o* 
pałowe dochodzą do tak horendainej wysokości, że nietylko 
| uboga ludność, ale ł zamożniejsi obywatele kupić go nle moga. 

Jak nam wiadomo, mety drzewa z lasu kosztuje hurtowni: 
| ków 3200 marek. Na transport w większych ilościach doliz 
| czyć można najwyżej na metrze 1300 marek, 1000 marck e7 

wentualnie na zysk, nieprzewidzianych 500 marek, to razem 
czyni sumę 6 000 (sześć tysięcy) marek, Tymczasem ile biorą 
panowie paskarze czy złodzieje? 

Należałoby patrzeć tym panom bardzo na palce i podać 

| takich ludzi prokuratorił by powstrzymała ich nareszcie w 
tym szale zdzierstwa z swoich współobywateli- 
| —** Pożar powstal dzišiaj rano w piekarni p. Rozkwitós 
wsktega, przy ulicy Szkolnej. Zaałarmowana straż sie przys 
stąpiła do akcji czynnej, gdyż pożar, który powstał przez zaa 
palenie się desek został w zarodku stłumiony. Straty są 
małe. 

—** Nocny napad rabnnkowy: Dzisiaj w nocy około 2 i 
pół napadło 2 rabusi uzbrojonych w noże p. Karola Lipaito, 
zam. przy ulicy Groblowcej, obok kina Apollo w, iego pomie» 


\ 


szkaniu i przebudziwszy go, zagrozili śmiercią, gdy nie wyda 
schowanych pieniędzy. 

Nie znalazłszy jednak więcej jak około 10000 gotówki i je: 
den zegarek, odeszli po zabraniu jeszcze kilku starych rzeczy, 
płaszcza ltp, Napad był tak zręcznie wykonany, że właśni 
domownicy żadnego nawet nie usłyszeli szełestu. 

Policja śledcza wszczęła dochodzenia. Wynik podamy 
później. $ 

—** CHEŁMŻA: W polskie ręce przeszedł interes spedy* 
torski prowadzony przez przeszło 50 lat przez Żyda Hensche= 
ła, wyprowadzającego stę do Niemiec. Nowonabywca jest 
Józef Ziółkowski, ogólnie tu znany jako zacny i poczciwy obys 
watel, który zasługuje ze strony obywatelstwa na poparcie 
jego nowego przedsiębiorstwa. 


* 


—** WARSZAWA. (Zamordowanie dyrektora iabrykt, 
broniącego kasy). Dnia 9 bm. o godzinie 7 wieczorem kilku 
bandytów wtargnęlo do kantoru fabryki cementowej w az 
zach — gdzie usiłowali rozbić kasę, na co wszedł do kantoru 
dyrektor i współwłaściciel tych zakładów p. Tymieniecki Pas 
wel, który, aczkolwiek nieuzbrojony próbował stawić opór. 
Zioczyńcy dali do wchodzącego dyrektora 3 strzały. Dyrektor 
Tymieniecki padł trupem. © i 

Gotówka ocalała, gdyż bandyci wskutek danych strzałów, 
zorientowali stę, że sami zdradzili swoją obecność, wobec cze: 
go zaniechali zamierzonego włamania się do kasy, szybko, 
oddalając się z terenu fabrycznego. 

Rabusiom sprzyjały ciemności. Pogoń narazie bez wyż 
ników. 

' Grabież 23 Miijonów marek. Przed kilku dniami nadeszia 
do Warszawy wiadomość o niezwykle śmiałym napadzie bans 
dy, dokonanym nan płatnika fabryki :,Vesten* w Olkuszu, p. 
Bołesławą Gnatowskiego, który wiózł z Warszawy 34 miljoty 
marek na wypłatę robotnikom. W -Warszawie urząd śledczy 
zmobilizowab lotną brygadę śledczą, która pod kierunkiem kos 
mtisarza p. Trzepińskiego udała się do Olkusza. Z przeprowas 
dzonego dochodzenia okazało się, że przybyły o godzinie 9stel 
z Warszawy z pieniędzmi p, Gnatnowski w towarzystwie 3 
robotników fabrycznych udał się do fabryki. W chwili, kledy 

| Gnatowski z konwojem znalazł się przed bramą fabryki, roze 

legły stę strzały. W rezultacie Gnatowski został ranny w 
piersi, napastnicy bandyci zabrali 23 miliony marek i korzys 
stając z ciemności nocnych zbiegii. Dotychczasowe dochoz 
dzenie nie dało żadnych wyników. 


EE, ZERA io WK CCONEWEEK A E T a A 
f R U 
Sprawy społeczno-gospodarcze. 
ROLNICTWO. 

— Pomorska wystawa drobin i królików. Pomorska Izba 
Rolnicza zamierza urządzić w połowie grudnia br. w Toruniu 
wystawe zarodowego drobiu i królików o tle wpłynie dosta: 
teczna ilość zgłoszeń, 

Zgłoszenia uprasza się składać nainóźniejdo 10:go listos 
pada br. pod adresem Pomorskiej Izby Rolniczej, Toru 
Bliższe warunki dotyczące wystawy wysyła jej Wydział hos 
dowlany» Pomorska Izba Rolnicza. 


KOBURWIKACJA 

— Wruchomienię połączenia kolejowego między Polską a 
Ukrainą sowiecką nastąpi 1 listopada br: przez stację graniczs 
ną Podwołoczyska. Obejmować ono będzie ruch bagażowy, 
osobowy i towarowy- 

W konferencjach dotyczących tej sprawy rząd polski re= 
prezentowali dwaj Żydzi z Iwowskiej dyrekcii kolejowej pp. 
Polak i Schaf. Fakt ten notujemy jako przykład „ucisku 
mniejszości żydowskiej w Polsce, 

H ARMEE La 

— Zjazd delegatów Związkn Towarzystw Kupieckich na 
Pomorzu W sobotę, dnia 14 bm. odbył się w Toruwin Zjazd 
delegatów Związku Towarzystw Kupieckich na Pomorzu, in- 
stytucjł korporacyjno=gospodarczej, skupiającej  wybitnieja 
szych przedstawicieli polskiego kupiectwa pomorskiego 
Zjazd na który przybyło z górą sto delegatów, zagaił prezes 
Związku p. Tadeusz Marchlewski, który w serdecznych i pode 
niosłych słowach powitał przedstawicieli kupiectwa, wskaz: 
jąc ną cele t ,zadąnia: polskich organizacji gospodarczych. 
Sprawozdanie z działalności Związku, którego działalność bys 
ła nader intenzywną i owocną, zdał kierownik Związku p- 
M. Pacoszyński. Zarządowi głównemu t kierownictwu wyraz 
żono podziękowanie za jego mozolną i pożyteczną nader dia 
rozwoju kupiectwa polskiego pracę. Uchwaloro bez obszerz 
ntejszej dyskusji, nowy budżet Związku, Oprócz tego złazd 
rozpatrzył cały szeręg Spraw, dotyczących rozwoju organi= 
zacji į jej pracy na przyszłość. ; 

W zamtieszczanem we wczorajszym numerze „Głosu“ spra= 
wozdaniu ze Zjazdu Kupiectwą polskiego w Toruniu prostu: 
jemy skład prezydjum Zjazdu: Skład ten przedstawiał stę 
następująco: p- dyr- Niedbał marszałek, prezydjum pp. Btza, 
Korzeniewski, Michalski, Knast i Lubański. 


"PRACA. 

-- Wolne posady W Państwowym Urzędzie Pośredni: 
ctwa Pracy w Starogardzie są wolne nasiępujące miejsca: 
1 pomocnika (branży kolonialnej). 1 blacharza, 2 malarzy, 1 
kowal na deputat, 2 dekarzy, 25 mężczyzn i 25 kobiet do wy: 
bierania buraków i kartofli pod dogodnymi warunkami (cał: 
kowite utrzymanie i mieszkanie), 1 ekspedjentka (branży bła» 
watnej), 4 stolarzy, 1 krawiec na duże sztuki, 2 pomocników, 
szewieckich. 2 uczniów siodłarskich, 2 posługaczki ł większa 
ilość murarzy t cieśli. 


| 


Drukarnia Pomorska low. Akc. Grudziądz. 
Za redakcję: lzydor Średzki 


Winiarnia Migodz.ńskiego. ul, Nadzyńskad, [el.619 í; 
rozpoczęli smy 
KURS MODNYCH TAŃCÓW 


(Shimy. Fox Trott, One-Step, Valse-Boston, Tango) 
Zgłoszenia codziennia 01 6—8 wieczorem 
Bariey's, Baletmistrz Teatru M'ejsk, w Grudziądzu, 
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TOETER PIERWSZORZĘDNY WIEC BĘ 
| Ogłoszenie SŁABA KORONOWE 0 n a a 
T 4. || ATM a a | Bozmęwa 


iedczem w Grudziądzu sprzedaż Ł źrebaka 
trogą. przetargu. Blższyca informacji zasiągnąć 
można w Komendzie W. W. Sl. przy ul. Kun- 
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